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P rzesy łk i  ( fra n c o )  odbie ra  H a n i o r  C J i t z e t y  t i W O W S k i e j ,  ul ica Niższa  Ormiańska  Nr.  347.

C z e ś ć  u r z ę d o w a .4. 4

( Z  urzędow ej tz e śc i (Ja zd y  w  icde.ń a k i ej.)
Jego o. k. Apostol ska Mość na jwyższem postanowieniem z d.

fi. g rudn ia  b. r. r ac zy ł  ł a skawie  dozwol ić na uwolnienie  kanonika
katedra lnego  w Krakowie  Antoniego R ozw adow skiego  na własną
prośbę t egoż od jego do tychczasowego urzędowania w eb a rak le rze
dy eeczy jne go  nadzorcy szół ,  i w jego miejsce mianował  do tego
urzędu  kanonika ka ted ra lnego  O sw alda Jlusinowskiego.•

C. k. niinistcryuni f inansów ogłosi ło pod d. 20.  b. m. n as tę 
pujący wyk az  stanu papie rowej  monety zdaw kowej  będącej  w obiegu:  

P o  końca  l is topada b. r. było w obiegu papierowej  monety 
zdawk owe j  ogółem za 7 . 15 6 .114  zł.  w. a.

C z e ś ć  i t i c u r z c d c w a .4 4’
Lw ów , 2 ll .  grudnia..

Izba panów na posiedzeniu z dnia 22. b. m. p rzy ję ła  p ro jek t  
do p rawa  o podwyższen iu  poda t ków  do końca kwietnia  J8fi4.  w r e 
d a k c j i  p rze z  izbę deputowanych  uchwalonej .

Równie ż  p rzy ję ła  k o n w e n c j ę  między rządem belgijskim zawar ła  
względem reluicyi  eła na Skaldzie,  w k tó rym to celu izba depu to 
wanych poprzedn io  sumę 549.3fi0 f ranków na walutę aus t ryackę  ze w a-  
liiownnr, zaw e to wa ła .  W  końcu izba panów przy ję ła  p ro jek t  do p rawa ,  
poprzednio  p rzez izbę depu towanych '  uchwalony,  względem korzyśc i  
p rzeds ieb ie rcom drogi żelaznej  lwów sko-eze rn iow ieckiej p rzyznać  
sio mających.  W s z y s tk i e  te p r o jek ta  do p r a w  przyjęto zos tały  j e 
dnomyślnie,  bez żadnych  r o zp r aw ,  po k rótk ich  uwagach  n iektórych 
cz łonków.

Rozmai te  dzienniki  p rzy tacza ją  pogłoski  o mnjącem nastąpić 
wza jemnem odwołaniu  r ep r ez en ta n t ów  dyp lomatycznych w Wiedniu,  
Rerl inie  i Kopenhadze .  Jen  er. Korea, robi  na 1o uwagę,  że pos ło 
wie Aust ryi  i P rus  w Kopenhadze , równic  j a k  posłowie Danii 
u Wiedniu i Rerl inie w chwil i  obecnej nic są wcale uwie rzy te l 
nieni,  że s tosunki  dyplomatyczne między Danią z jednej ,  a Aus tryą 
i Prusami  z drugiej  s t rony nie istnieją t e raz  wca le ;  s tosunki  te są 
p r ze rw an e  z tego samego powodu,  dla k tó rego  poseł  król .  duński,  
szambelan i j e n e r a ł - a d j u t an t  I rminger ,  wys iany w nadzwyczajne j  
misyi do Wiedn ia  i Rcrl ina,  u obudwu d w or ów  nie mógł  być p r z y 
jęły.  Je s t  więc p rze rw a  w s tosunkach dyplomatycznych,  ale do fo r 
malnego odwołania  posłów, k tó rzy  w Wiedniu,  Rerl inie i K o pen ha
dze znajdują się . obecnie  tylko w eb ar ak le rze  osób p rywatnych ,  i 
zos taj ą tam podobnie jak w Atenach pozos tał  baron  Jes ta ,  c. k. po
seł,  dawniej  uwierzytelniony p rzy  dworze  Kró la  Ottona,  nie ma 
w obecnem położeniu r zeczy  żadnego powodu.

W e d ł u g  depeszy  telegraficznej  z Pa ry ża  z 22.  b. ni. M onitor 
ogłos i ł  odpow iedź Cesa rza  Napoleona daną depulncyi  senatu z a d r e 
s e m :  C e sa r z  r z e k ł :  , .Widzę  z zadowoleniem i zaufaniem,  żc senat  
pragn ie  uspokojenia namiętności  tak w ew ną t r z  jak ze wn ą t rz ,  zgody 
i jedności ,  i że rai łby u j rzeć  chwilę, w które j  wielkie kweslye,  
dzielące r ządy  i ludy dadzą się rozwiązać pokojowo.  Napoleon  ł. 
r z e k ł :  „Bić się w ( p r z e c i w ? )  Europie,  to wojna d o m o w a / 1 Ta wielka 
myśl.  niegdyś utopia,  może ju t r o  s tać się r zeczywis tośc ią .  W  k a ż 
dym razie  j e s t  lo zawsze zaszezylcm głosie wielką zasadę,  k t ó r a  
ma na celu za ta rc ie  p rzesądów innej epoki.  Ł ąc zm y się w usi ło
waniach naszych ku temu szlachetnemu celowi,  i zajmujmy sic p r z e 
szkodami  tylko dla tego,  aby j e  zwyc iężyć .Ł-

W  P  a r  y ż u opinia publ iczna nie tylko ożywiła się p r ze z  
wyb ór  Pe.llc.lana. ale nawet  zdaje się być mocno wzburzoną .  Tak i  
sam sku te k  sp rawił  wyb ór  pana Magnin Pbil ippon w Dijon. Biorą  
lo za  oznakę,  że dueli opozyeyi rozpoczyna  t akże  propagandę  na 
p ro w in c j i ,  i jak się samo p rzez  się rozumie,  wiążą  z tern n iepoko
jące  i daleko sięgające domysły i p r e te n s je .  Powszechne zajęcie 
zwró con e  j e s t  obecnie na bliskie obrady ciała p raw oda wc zeg o  nad 
ad resem.

Z T urynu  podają  dzienniki  niepokojące bo wojenne wiado
mości ,  i Ic mają być w związku  z pos łaniem pana P a so lin i  do

Londynu.  Z re sz tą  je st  mniemanie,  że r ząd  f rancuzki  s t a ra  się o d 
wieść gabinet  piemoneki  od puszczania  się na p rzygody.

Mouarchia A ustryacka.
i f r o d y  < 21.  grudnia .  (D oniesienia  od granicy ro sy jsko -  

p o ls k ie j)  W Rosy i konlyngens  za legły w yb ie ra ją  z na jwiększą 
gorl iwością.  J e ne ra ł ,  k tóry w tym celu p r zy b y ł  do Radz iwi ł łowa,  z a 
miast  udać się j ak zwykle  do rep rczenlacy i  gminnej ,  wy sy ła  ofice
r ó w  od domu do domu dla poszukiwania ludzi zdolnych do woj
s k a ;  tym sposobem w nocy z piął ku na sobotę a resz towano  tamże 
około stu młodych ludzi,  z tych j ednak wypuszczono nazaju trz  30,  
k tó r zy  wylegi tymowal i  sio, że są kupcami gi łdowymi co jak wia 
domo w Rosyi  uwalnia od s łużby w ojskow ej, ale i 0 za t r zymano.  
J e s t  to wp rawdz ie  sku teezucm ale za razem heroieznem pos tępowa
niem, k tóre  wiele rodzin pogrąża  w niemałej  t rwodze .  Słychać,  że 
znowu mamy się spodz iewać wydania jeńców rosy jsk ich,  że zatem re -  
klamacye tutejsze w państwie sąsieduiem zos ta ły  uwzględnione,  i 
że 80 polskich poddanych cesars tw a a u s t r y a c k i e g o , k tó rzy  p rzy  
a taku na Radziwi ł łów7 p rzed pół  rokiem wpadli  w recc Rosyan nie 
zostal i  j e zcz c  posłani  na wygnan ie  j a k  nam lo niedawno opow ia 
dano.

Dotychczas  wydano lylko 11 j eńców małoletnich,  po pieeio-  
miesięcznem,  z r e sz tą  nie zbyt  ueiążl iwem więzieniu w Ży tomie rzu,  
a co do innych sp rawa  zdaje się być j e szcze  nie ukończoną .  W  s ą 
siednich p r o w i n c ja c h  panuje zupe łna  spoko jność ;  z i m a ,  tudz ież  
liczne wojska rosyj skie pows t rzym ują  przynajmniej  w chwil i  obecnej 
wsze lki  ruch.  Nic s łychać woale o zbieraniu się pows tańców,  a 
tern mniej o s ta rc iach.  Czy len spokój  po trwa tylko p rzez  zimę,  
czy na zawsze ,  to pokaże się dopie ro na wiosnę,  gdy nowe ope
r a c j e  będz ie  można rozpocząć ,  jeżel i  pacyf ikac ja  do lego czasu nie 
zos tanie usku teczniona.

W i e d e ń  * 22.  grudnia.  (N o w in y  dw oru .)  Jego  Cesa r ska  
Mość p rzy jmował  wczora j  na p r yw a t  nem posłuchaniu fmp. Gabicnza,  
k tó ry udaje się do komendy swej  w Holsztynie.  T eg o ż  samego dnia 
odbyła  się r ad a  mini steryalna pod p rezydeneyą  Areyksioeia  Ra ine ra .  
Mini ster  wo jny ,  lir. Dcgenfe ld ,  pojechał  do Berna  w odwiedziny 
k r ew ny ch  swoich.

W e d łu g  bu le tynów lekar skich  z Gracu ,  Je j  cesa rska Wyso ko ść  
A rc y k s i ę ż n a  Mary a Anuncya ta  i nowo narodzony  Areyks iążę  zna j
dują się w pożądanym stanic zd rowia .

W  Peszc ie  i w kilku innych niiaslaeh węgierskie!)  po ro z l e 
l i  i a 110 na rog ach  ulic plakaty,  k tó r e  ze s t anowiska  184!) r. o świad
czyły się p r ze c iw ko  wszelkiej  t r a n s a k c j i  z r ządem.  P laka ty  te p rzez  
poiicyę wkró t ce  oderwane, zos tały.  Zdaje s i c ,  iż plakaty te z z a 
g ran icy  sp rowadzone zos ta ły,  j a k  to z d ruku  poznać można.  W o j 
sko nigdzie wys tę py wać  nic po t r z e b o w a ło ,  bo publ iczność śmiała 
się wszędz ie  a t r e śc i  plakatów7, k tó ra  wcale nie jest  popularną.

Francya.
B * a r y ż . 20.  grudnia .  (D oniesienia  z M c.ryku. —  R óżne  

w iadom ości.) M onitor  zamieści ł  list z Mexyku z dnia 10.  l is to
pada,  według  k tó rego  wiadomości  o korpusie expcdyeyjnyni p r z e 
ciwko Ju a r e z o w i  wys łanym,  b a rd zo  są pomyślne.  Geri l le n ie p rz y
jacielskie rozpró szon e  zos ta ły  w wielu miejscach,  najważniejszym 
zaś wypadkiem wojennym było wzięcie miasta Jalapy.  S tan  miast  
w posiadaniu Jua r i s tów7 będących,  nader  jest smutny.  J u a re z  sam 
uda ł  się z San Luis  de Potos i  do K w cre taso .  W  stolicy7 Mexyku 
bawiono się bardzo  wes o ł o ;  ajuatamiento ( r a d a  municypalna)  dała 
drugi  bal  dla of icerów.  T e l e g r a f  z Mexyku do Akae inko jest już 
w ruchu ,  na d rodze do K w cr c t a no  pale t a k  daleko sięgają j ak ko
lumny korpusu expedycyjnego.  Droga  żelazna z Tejer io do So lc-  
dad może być uważana j ako  ukończona.  S tan zdrowia w w y ż y 
nach jest wyborny,  polepsza  się zaś  w strefie gorę tszej  i vomilo 
mało już  uczuć się daje.

Independance be/ge donosi ,  iż do Mexyku mało tylko wojska 
posełają,  i to samej tylko jazdy.  Wojsko  fraucuzkic nigdzie tam 
nie znajduje oporu,  lecz j a k  ty lko opuszczą miejsce j ak ie cokolwiek 
odległe  od cen trum opcraey j  wojcnych,  znoszą znów władze  p r zez
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H i s
F ra n c u z ó w  ins talowane,  wieszają  cz ło n k ó w  municypałnośei  t p r z y 
w rac a j ą  na p o w ró t  luar i stów.

Komisy ja  po życ zko w a  ciała p raw od aw c ze g o  mianowała  pana 
Gouin swoim re fe ren tem.  Z łoż yć  on ma re l acyę  na p ie rwszem po 
św ię tach  posiedzeniu.

Indepcndance belge tw ie rdz i ,  iż w P ar yż u  zwrac ano  na to 
nwngę,  iż ani ks i ążę  Nap o l e on ,  ani lir. Wa le w s k i  nie zabieral i
wca le  g łosu w kwestyi  polskiej ,  l lównież  ude rzy ło  zupełne mil
czen ie  mini s t r a  s tanu,  k tó r y  w całym ciągu r o z p r a w  nad adresem
r a z  tylko się odezwał ,  dla odparc ia  l iberalnych żądań  p. de la 
G u er ro n ie re .  Spodz iewa ją  się,  iż r ząd obszerniej  p r ze m ów i  w r o z 
p rawach  nad ad resem w ciale p r aw od aw czy m.

Niemcy.
I S e r l i n ,  21.  g rudnia.  Na dzisiejszem posiedzeniu izby pa 

nów przys tąp iono  do obrady  nad p rojek tem do adresu hr.  Arnima.  
P o p ra w k a  Te l lkampla ,  G ru n c ra ,  Camphansena i ich s t ro nn i ków ,  z a 
dająca odstąpienia od t r ak t a t u  londyńskiego,  nie była należycie po
par t a ,  i ad res  po żwawej  dyskusyi  p rzyję to  prawie j ednogłośnie .

(O dręczne pism o K ró la  baw arskiego .)  Odręcz ne  pismo K róla 
baw ars k i ego  Maxymiliana do min i s t r a  k ró lewskiego  domu i s p r a w  
zagran icznych  ba ron a  S ch r en k a  z dn.  17. b. in., o k ló r e m  wspomi
nal iśmy w naszym wczora j szym przeg lądz ie  opiewa wed łu g  G azety 
wiedeńskiej  jak nas tępu je:

Mój kochany  panie min i s t r ze  baronie  Sch ren k .  W z ią łe m  do 
wiadomości  sp r awozdan ie  twoje  z 15.  g rudn ia  1803 względem sp r aw y 
konsty tucy jne j  ks ię s tw H o ls z ty n u  i Lauenburga .  Pochwalano  pol i
tyk i ,  k tóre j  się d o t yc h cz as  t r zym ałe ś ,  i ko rzys tano ze sposobności ,  
aby oświadczyć,  ze s typulacyom p r o to k o łu  londyńskiego odmawiam 
ciągle Mego uznania i r ów ni eż  s tanowczo  odmawiać będę Mego 
p r zyzwolen ia  do nas tępnego  przystąpienia  z Mojej s t ron y  do tegoż,  
że p rc teusyc  dziedziczne ks iążęce j  dynasty!  sz l ez w ick o- ho l sz !yń sko -  
s o n d e rb ur gs k o - au gu s t e n b ur gs k ie j  uzna ję  j ako  p rawnie  uzasadnione,  
i g o tó w  je s t em  wszelkiemi  siłami obs tawać za t r zymaniem się po
l i tyki  odpowiedniej ,  za p raw em Ks ięstw i Niemiec w s i lnem zaufa
niu,  że co do lego j e s t e m  w zupełnem porozumieniu z moim wiernym 
ludem.  Ale wie rny  Moim obowiązkom jako  książę związku n iemiec
kiego,  i dobrze  zw a ży w sz y  po łożenie  r zeczy ,  spodz iewam się po
z ys kać  uznanie wszys tk ich ro z t r opnych ,  gdy  do zamie rzo neg o  celu 
dążą z  związkiem i p r ze z  związek.  —  Polecam Ci Mój kochany 
panie mini s t r ze  s tanu p rzed łożyć  Mi niezwłoczn ie  po t rzebne p r opo-  
zycye do usku tecznien ia  Moich tu wyrażonych  zamiarów'  i up o w a
żniam Cię nawe t  to Moje postanowienia ogłosić publicznie.  Z  zna -  
nemi uczuciami ,  życz l iwy  Król  Maxymilian.

F r a n k f u r t . 21.  grudnia.  ( Zgrom adzenie deputow anych  
niem ieckich.) Dziś o godzinie  1 0 ' / g przed południem pan Zygmunt  
Miiller zagai ł  posiedzenia zj azdu depu towanych  niemieckich.  P r z y 
było około 1)00 deputowanych z wszys tkich  części  Niemiec.  Galerye 
i loże dyp lomatów by ły  przepełnione .  Mianowani  zos ta l i :  Zygmunt  
Miiller p rezyden tem,  Rcnningsen i br.  Le rchenfe ld  wiceprezydentami .  
O d cz y ta no  adresy  Niemców z Bazylei ,  z kantonu Aargau ,  z powiatu 
N eus lad l  w Pala tynae ie  reńskim,  wzywające  do czuwania  nad ho n o 
rem Niemiec.  Prof .  Edel  z W ur z ln i r ga  motyw ow ał  wniosek  w y 
działu tej t r eśc i ,  że należy pos ta rać  się, aby p rawo księcia F r y d e 
r y ka  Auguslenbi i rgskiego było uznane,  wyjednać to uznanie u 
związku niemieckiego,  p rawu rzeczonemu nadać moc, uskuteczn ić  
oddzielenie ksi ęs tw od Danii ,  a nareszc ie  p rzyw róc ić  ich samodz ie l 
ność,  i n ie roz e rw ane  połączenie  z związkiem niemieckim. W y d z ia ł  
p roponu je  nadto us tanowić wy dzia ł  z 30  cz łonkó w jako  ś rodkowy 
punk t  p rawne j  czynności  n iemieckiego na rodu  w p rzeprowadzen iu  
p r a w  ks ięs tw  i ich p raw ow i te go  księcia.  Po k rótk ie j  dyskusyi  na
stąpi ło g łosowanie  i p rawie j ednogłośne  p rzy jęc ie  wniosku wśród  
g rzmiących  ok lasków z galeryi ,  poczem jednog łośn ie  zgodzono się 
na k r ó tk ą  p rze rw ę .  Z a  pow tórn em o twarciem posiedzenia zamia 
nowano  na wniosek wydzia łu,  3 0  cz łon ków '  komi tetu centralnego.  
W  końcu z g r om a dz e n ie  depu towanych,  bez dyskusyi  i p rawie j e d n o 
g łośn ie  p rzyję ło  wniosek nas tępu jący :

Zgromadzen ie  z szczególnie jszego względu  na sprawę szlez-  
wicko- ho l sz lyń ską  poczytuje sobie za powinność wyraz ić  się za 
s łusznem,  a W' t e raźnie jszym stanie r ze cz y  nic dającem się dłużej  
zwlekać  p rawem niemieckiego narodu do powszechnej  r e p r i z e n t a -  
cyi ludu i par l amentu ,  i za po t rze bą  naj spiesznie jszego u tworzenia  
t egoż.

Dn. 20.  b. m.  jio rogach  ulic w Mnichów ie rozlepioną nas tę 
pującą od ez w ę:  „Do mie szkańców Mnichowa!  Aby Jego  kr.  Mości 
naszemu ukochanemu monarsze  z łożyć  hołd za j ego  wspan ia łomy
ślne pos tanowienie  w sp rawie  księs tw niemieckich Sz le zwi ku  i Hol
sz tynu,  wzywa ludność Mnichowa,  aby dziś o godzinie 11. p r zed  
po łudniem zgr oma dz i ł a  się p r zed  r ez yd enc yą  k r ó lewską ,  dla wzn ie 
sienia ok rzy ku  na cześć  Jego król .  Mości.  20.  g rudnia 1803.  W y 
dział  s towarzyszen ia  pomocy dla Szlezw ik-Holsztynu.

Cel  cgzekucyi  związkowej  w i n s t rukcy i  dla komisa rzy cy-  
wi lno- zwlą zko wy ch  wyrażony  j e s t  w ten spo sób ,  iż Holsz tyn admi 
n is t rowany być ma wed ług  ustaw obowiązujących,  bez naruszenia 
p ra w  panującego i z najmniejszą dla mie szkańców uciążl iwością.  Co 
do dal szego postępu cgzekucyi  P rusy  porozumieć się miały z in- 
nemi mocars twami ,  iż p ro lokol  londyński  s t anowić  mii podstawę 
porozumien ia ,  P rusy obowiązały  się zatem nie uznawać p raw  su k 
cesy jnych księcia Angustenburgsk iego .  Dania natomias t  cofnąć ma

nową u s tawę  ko n s t y t u cy jn ą ,  p rzyzn ać  ma ludności  niemieckiej  
w Sz lezwiku  ró wn e  p rawa z ludnością duńska,  i p rzyznać  ma s t a 
nom sz lezwlck im glos  s t anowczy  w k w e s t i a c h  f inansowych,  nadto 
pos tanowienia  r ady  pańs twa nie maja mieć mocy obowiązującej  
w K s ięs twac h  bez zezwolenia na nie ich r ep rezenlacyi .  W końcu 
Dania zobowiązać  się ma do zw ro tu  kosz tów cgzekucyi  w pewnych 
t e rminach .  P rócz  tego Pru sy  żądać mają unrganiznwania  armii  na 
rodowej ,  k t ó r ab y  w k ra ju  samym konsystowala.

R o s y a .
(S p r a w a  w lo .śu a ń ska  w  In fla n ta ch .)  Czy tamy w K a ry  erze 

wilcń.s-him-. Za ła twien ie  kwestyi  włośc iańskiej  w Inflantach pos tę 
powało d r o g ą  kolejną,  wskazaną p rzez us tawy  ogłoszone w roku 
1811), 1849 i 1860.  P ie rwsza z nieb wyzwalała  włościan t amecznych 
z poddaństwa,  lecz nie o twie ra ła  im drogi  do zostania d robnymi  
właścic iel ami  g ran i ow ymi ,  i dlatego wpływ  jej na zapewnienie  ich 
pomyślności  okaza!  się n iedosta tecznym.  Drug a  nadawała im p raw o 
uży tkowania  z pewnej  oznaczonej  części  g r un t ów ,  będących wła 
snośc ią  dominialna,  lecz oddzielonych od ziemi dworskiej  r az  na 
zawsze ,  i oddanych ludności  wiejskiej  w dzie rżawo za pieniądze 
lub pańszczyznę ,  albo t e ż  do wykupu na własność,  ku czemu w tym 
osta tnim razie us t anowiony bank włośc iański  miał  udzielać swojejęo 
zasi łku .  T rz ec ia  nakoniee  była tylko rozwinięciem drugiej ,  a miała 
na celu zapobieżenie  zby tecznemu podwyższan iu  pańszczyzny i ceny 
dzie rżawne j ,  s t anowiąc wynagrodzenie  dz i e rż awc ów  wiejskich w r a 
zie usunięcia ich z gospodars twa  po upływie terminu kon trak tu .  
Owoż rozwój  kwcs lyi  włościańskiej  w Inflantach na podstawie tych 
t r z e c h  ustaw,  p rzeds tawia  w za przesz łym roku  ekonomicznym,  (o 
j e s t  do dnia 23.  kwietnia  1S62 roku nas tępujące r ezul ta ty,  c z e r 
pane ze sp rawo zda n ia  rocznego  komisy! miejscowej.  G run tów wło
śc iańskich,  za k tó r e  odrabiano robociznę do dworu,  było 19.700 
działów wynoszących  5 5 %  % całego obszaru ziemi wydzielonej  dla 
ludności  wiejskiej .  Grun tów,  za k tó re należność do dw or u  była 
uiszczaną sposobem mieszanym,  w części  pańszczyzną ,  w części  
zaś pieniędzmi lub p roduk tami  roli, było (>742 działów,  czyli  19 % .  
Gruntów,  za  k tó re należność dz i e rżawna  wnoszoną  była sama g o 
towizną ,  l iczono działów 8231 ,  czyli 2 3 %  %■ Wres zc ie  g r un tów ,  
k ló r e  d rog ą  wy kupu p rze sz ły  na własność włościan,  było 007 dzia
łów,  czyli  2% ca łego  obszaru ziem wiej skich.  W  przesz łym roku 
ekonomicznym do dnia 22.  kwietnia 1803  r. l iczba osad włośc iań 
skich,  z k tó rych  odbywano  robociznę,  zmniej szyła się o 2S78,  cayli  
o 10% ca łkowi te j  i lośc i ;  j ednocześn ie  zaś liczba osad,  za k tó re na
l eżność wpływała  już  gotowizną ,  już  pieniędzmi i robo tą  lub p r o 
duktami ,  w zro s ła  o 9 ’/a% ,  a l iczba nabytych na własność powięk
szyła się o V2%. Co do tej oslatniej  cyfry,  włościanie nabyli na 
własność  225 osad,  k tóre  uformowały tyleż samodzielnych posia
dłości ,  mających każda od 22 do 60  morg,  a p rzedstawia jących  
w a r to ść  ogólną około złp.  2,57)0.000, W  chwili obecnej  rozk ład 
g r un t ów  włośc iańsk ich  pod względem tytułu ich posiadania j e s t  n a 
s t ępu jący :  na robociznie 10.882.  czyli  4 5 %  % ; na robociznie i
opłacie 88 84 ,  czy li 2 4 %  % ; w dz ierżawie  nn gotowiznę 10.002.  
czyli  2 7 V2 % ;  wreszc ie  w posiadaniu na prawie własności  922  osad.  
czyli  2 ’/*% całego ziem włośc iańskich  obszaru.  W a r to ś ć  ogólna 
nabytych g run tów  nn własność  wynosi  obecnie złp.  9 ,550.000 .  Bok 
upłyniony p rzeds tawia  w tym wzg lędzie  nader  wyra źny  postęp  : od 
ustanowienia bowiem banku włościańskiego w r. 1851,  w ciągu lat; 
j ed enas tu  do 1862 ogólna cyfra nabytych osad dosz ła  tylko do 067.  
czyli p rzcc ięc iowo około 60 na r o k ;  gdy  tymczasem w osta tnim 
roku  nabyto 255 osad,  czyli cz tery  r azy tyłe.

Księstwa Naddunajskie.
(S te lę /o  narodowe w S e r b i i )  Z E S « ! g ; r a i ł n  donoszą do 

Jen  er. Kor.'. Naro dow e  święto serbskie,  dzień św. Andrze ja  Apo 
stoła,  wbre w przepowiedniom o jakichś nadzwyczajnych wypadkach ,  
p rzeminą ł  spokojnie,  i był obchodzony z wielką okazałością .  O ś w i 
cie odgłos  dział  zwias tował  dzień u roczysty.  0  godzinie  9 i.ej od 
była się suma w kościele,  na k t ó r ą  udał  się t akże  książę Michał ,  
pieszo idąc poś rodku  sze regów wojska w paradzie s tojącego i mi- 
i icyi narodowej ,  a s t ró j  jego wspaniały,  p rzypominający  ub io ry  d a 
wnych Kró lów se rbsk ich ,  wzn ieca ł  powszechne  podziwienle.  W i e 
czorem ca łe  miasto było wspaniale oświet lone.
■ L a . * . ' —n*rr,r>~Tt~T-rr~rwTTrrinv~n̂ -̂~gr~~~̂ ^̂ ~~T'

C z y n n o ś c i  l w o w s k i e j  r a d y  m i e j s k i e j .
E i W u w ,  23.  grudnia,  ł łada miasta Lw o w a za jmowała  się na 

kilku pos iedzeniach odbylych w bieżącym miesiącu uchwaleniem 
zamknięcia r achunku z roku 1863 i ob radą  nad budżetem na rok 
p rzysz ły 1864.  Z as t r ze ga jąc  sobie na później  og łoszenie  uchwalo
nego budżetu zda jemy w król  kości  sp r awę  z dwóch osta tnich po
s iedzeń rady,  odbytych dnia 17. i 22.  h. m. Na posiedzeniu odby
tem dnia 17go b. m. pod p rzewodnictwem burmis t r za  p. Kroeb/a. 
sp r awozdawca  sekcyi  4, r adny  Dr.  Grbarzeic.sl.i p r z e d ło ż y ł  odpo 
wiedź e. k. Namiestn ic twa na podany przez  radę p ro jek t  wzg lędem 
pobierania od właściciel i  domów we Lwowie  1V2 p rocen towego  do
datku do podatku  domowego w celu uwolnienia tychże właściciel i  
od c i ężaru k w ate ru nko we go  i na pokryc ie  kosz tów kwate runku .

k. Namiestn ic two  zwraca  mag is t r a towi  podanie,  i pochwalając  
zasadę i sposób rozkładu ,  robi  j edn ak  uwagę,  że nałożeniem ta 
kiego dodatku po da tkowego  na cz łonków gminy  tw or zy  się fundusz
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osobny,  zaś  tw orzen ie  takich funduszów zabron ione  jest  r o z p o r z ą 
dzeniem mini sleryalnem z r. 1856.  Z tego względu  c. k. Namie 
stn ic two uważa z a r zecz  s tosowniejsza.  ażel>v prel iminowane koszta 
k w a t e ru n ku  przyjęl i '  b i ł y  na budżet  miasta ,  i żada o raz  od rady 
wyjaśnienia.  S pr aw oz daw ca  wnosi w imieniu sekeyi .  ażeby rada 
odpowiedziała c. k. Namies tnictwu,  żc ze wzg lędu na znaczny nie
do bór  p rzewidz iany  w budżecie miasla .  koszta kwa te runku  nie mogą 
budże tem być objęte,  że z drugiej  s t rony  !u woale nieidzie o u two 
rzen ie  funduszu,  gdyż  zwyżka  jakaby po pokryciu kosz tów k w a t e 
runku w końcu roku pozos tał a,  policzona będzie na rok  nas tępny 
na ko rzy ść  właściciel i  domów.  Nad to  wzięcie kosz tów kwate ru nk u  
i.a budżet  miasta obciążyłoby cała  gminę,  podczas  gdy  według  p a 
rag rafu  19. patentu kw ate ru nk o we g o  k w at e r u n ek  cięży tylko na 
posiadaczach rea lnośc i ;  zaś  §. 23.  r zeczonego  palen iu  dozwala po
siadaczom realności  umawiać się z kim innym wzg ledem p r z y p a d a 
j ącego  na nich kwate ru nku .  W  tym wypadku gmina  j a k o  taka z a 
wiera umowę z właścicielami domów. Wnos i  prze to  sekeya dać 
w tym duchu zadane wyjaśnienie c. k. Namiestn ic twu z oświadcze 
niem, iż r ada poprzesta j e  na dawniej  powzięte j  uchwale .  Po k r ó t 
kiej dyskusyi  w k tó rej  r adny  p. A dam nki o świadczy ł  się za tern 
by koszta kw a te ru nk u  wzięli; były na budże t  miasta,  wniosek sek-  
e \ i znaczna w iększośc ią  g łosów zos ta ł  przyję ty.

P rzys tąp iono  polem do porządku  dziennego i za ła twiono  ki l 
kanaście  spraw mniejszej  wagi.  Uchwały toczyły się po większej  
Części wypłat  i da rów z laski dla zak ładów dobroczynnych  stolicy.  
Na tein posiedzeniu udzielono p raw a  obywate ls twa  miejskiego p p . ; 
Jgnącemu llirn ste in o m i  f ab rykan towi  narzędzi  optycznych,  A lo j
za m i B ielańskiem u  , dz ie rżawcy  hotelu europe jskiego , Leonow i 
G oczarkiew iczow i k rawcowi ,  i Ignącrw n Boznańskietm i cieśli.

Następn ie  r adny  Dr.  It! a dej tik i. j ako  referent;  komisyi admini
s t r acyjnej ,  zdał  sp rawę o rezul tacie p rzedsięb io r s twa dz ie rżawy p o 
datku  konsuincyjuego od 1. maja do 31. paździe rn ika r. b. S p r a 
wozdanie  wykazuje,  że aktywa z dniem 1. l is topada r. h. wynosi ły  
15981  zł.  o S f g  c. w. a., w czcm objęta jest  war tość  inwen ta rza  
w kwocie 13 9 0?  zł .  40 7* c. P rzy tem oznajmi ł  sp rawozdawca ,  że 
w sku tek  zniesienia podatku  dyferencyalnego od napojów opuszczo
nego gminie z czynszu dzie rżawnego  4 1 8 0 0  zł. ,  a p r ze to  czynsz 
(en na p rzysz łe  t r zy  lala wynosić będzie 2 ,782 .000 zł. w. a. 
W końcu przyznano  biieb.ballerowi miejskiemu ze wzg lędu na po
mnożone jego czynności  z powodu adininisl rncyi podatku konsum-  
cyjnogo dodatek  rocznych  300  zł. do j ego pensyi,  i uchwalono 
j ednogłośnie  uwolnić od opła ty roga tk i  fury p rzybywające  z Klepn-  
r o w a  po p roboszcza u św. Anny pełniącego obowiązki  ka techety  
w szkole parafialnej  Kleparowskiej .

Na posiedzeniu odbytem dnia 22.  b. in. również  pod p r zew o 
dnictwem burmis t r za  p r ze d ło ży ł  r adny  Dr.  Gnoińs-ki w zastęps twie  
referenta sekeyi  r adnego Dr.  P fe if fe r a  p ro jek t  tyczący się u r eg u 
lowania s tosunków propiuaeyjnych  miasta Lwowa.  Po odczytaniu 
p ro jektu  obejmującego t r zydz ieści  kilka p a ragra fów  uchwalono na 
wniosek radnego  Dr.  Bonigunuinna. od roczyć  dyskusye nad poje-  
dyńczemi  paragra fami  do p rzysz łego poniedzia łku,  a tymczasem 
projekt  sam w egzempla rzach  l i lografowanycl i  rozdać  między cz łon
ków  rady.

*

(R ozprawy osta teczno.)  Na rozprawie  ostatecznej d. 22. 1). m. w lwow
skim c. K. sadzie  krajowym skazani zostali za zbrodnie  zaburzenia  spokojnuści 
publicznej przez udzia ł w powstaniu : .lózef Budzyński ze Lwowa (walczył  pod 
A lad arem) 18 I. oli. tac. s t - la rz ,  już  raz za to samo karany, na 4 miesacc wie
zienia.  Antoni Salew iez  ze Z łotnik 22 I. ob. łac .  kelner ju ż  raz  za to samo 
karany  na 2 miesiące wiezienia, Leon Markowski z M alic /kowiec w ob Iwo w. 
(walczył  pod Lelewelem) 27 1. ob. lae. wyrobnik już  karany za sp rzen iew ie 
rzenie  i ekscesu ;  Juacbim K u re .a k  z Birczy w ob. p rzrm . AG I. ob. g r .  kat. 
wdowiec wyrobnik, już  dwa razy  karany  za kradzież ,  Józe f  Sloehliński z R z e 
szow a  (walczył pod Komorowskim) 18 lat obr. łac. s z e w c ,  Jakób Jakim ezak 
z S tanisławowa (walczył pud Komorowskim i Hor. dyńskim) 25 1. ob. gr .  kat.  
o rg an is ta ,  Simon Joseph ze Lwowa (walczył  pod Komorowskim) tul .  ot) Inc. 
d ru k a rz ,  1’iolr  Bailwaniccki z Debraczyna ob żółk. (walczy! pod Jankowskim  i 
Komorowi kim) 23 1. ob. gr .  kat.  woźnica, F ranc iszek  Aiullor ze Lwowa (w a l
czy! pod Jeziorańskim, L elew elem  i Aladareni) 22 1 ob. łac. p iek a rz ,  każdy 
na l i  dni więzienia. F ranc iszek  Zdobilak z Rodnlycz obw. lwów. (walezyt pod 
A ladaiem ) 2A 1. ob. łac. woźnica, P io tr  Iłomaiikiewie/. ze Lwowa (walczył i od 
Komorowskim) 19 I. ob. gr. kat. meelianik, W incen ty  Bobrowski z Mannjowa, 
ob. zlocz.  (w a lczy ł  pod Komorowskim) 19 1. ob. lae. k raw iec  każdy nu 1(1 d. 
w ięzienia ,  P iotr  Sc ltna idcr  z Bialejgóry, oliw. Iwow. 20 1. ob. lae. szewc, Pa 
w i)  Szycbulski  z Stanisław owa obw. złoez. (w alczy ! jako sie rżan t  żuawów pod 
Komorowskim) AG 1. żonaty ob. lae. c uk ie rn ik ;  I\ li,czy ław Zaremba z. Gwoź- 
d . ca obw, kidomyjskiego 19. I. ob. łac. uczeń gy muazyum w T arn o p o lu , każdy 
na 8 dni więzienia.

(A re sz to w an ia . )  I)o e. k dyrekcyi pnlicyi odslawjono aresztowanych ze 
w /g ledów politycznych od 17. do 20. b. ni.: W łasne  organa | r/.y trzymały 17 
osób, ze S z c ze re  a odstawiono 1, z Buczae/.a I ,  z. Przemyślan 1, z, Halicza 
3 osoby,

(W y ro k .)  Pani Emilia Bogdańska ,  żona inspektora  dóbr ziemskich sk a 
zana została przez  tutejszy c. k. urząd powiatowy, w myśl §. 4(12 k. k. za 
obrażenie  organów bezp ieczeńs tw a  publicznego przy pełnieniu s łużby ,  na 1 
miesiąc a resz tu .

(S ta tys tyka  m ałżeństw  w Anglii.) W Anglii liczą obecnie 8063 mężów 
nie mających więcej jak 15 lat wieku, lecz po większej części mężczyźni że 
nią się  okuto 30 roku.

W iek ten, dla wstępujących w związki m ałżeńskie ,  daleko jest z d ro w 
szym lila mężczyzn, niżeli dla kobiet.

I.iez.ba mężów- doi budzący cli 100  lal wieku . wynosi 18 kobiet tylko 
9 Siusiu ek -za ś  pomiędzy stuletnimi bezżeńeami, a lahiemiż pannam i,  j e s t  jak 
G do 20.

Jeden  młodzieniec 16 letni ożenił się z 50 letnia kobieta .  T rzech  m ęż
czyzn nie mających więcej jak  .20  l a t ,  ożeniło się  z f,0  letuiemi pannami,  j e 
den zaś pojął za żonę 8 l) letnią  s ta ruszkę.  T rzy n as tu  młodych ludzi mających 
25 lal, mają żony GO, 70 a naw'et 90 lelnie.

Jedna  panna 19 le tn ia ,  poszła  za mąż za 95 letniego s tarca .  Jeden ka 
waler  GO letni,  ożenił  się  z panną 100 letnią.

L iczba panien, począwszy od 15 le tn ich ,  dochodzi do 404.773 t. j  w ię 
cej o 80.000 aniżeli bczżennych mężczyzn

W Londynie liczą o 200.000 więcej kobiet,  aniżeli mężczyzn.
(T e le g ra f  do Ameryki.)  W  Anglii znowu robią próby p rzeprow adzenia  

telegrafu do Ameryki.  W  tym celu poprzednia  kompania zebra ła  kapitał  do
chodzący do 7,( 0 0 .0 0 0  franków. Nowa sieć telegraficzna skład ć sie  będzie 
z siedmiu miedzianych drutów, pokrytych gu taperką,  a kosztować do 3(100 f r a n 
ków na milę, tak że koszta p rzep row adzen ia  dru tów  p rzez  cala drogę dójda 
do 1,500.000 franków. Fabrykanci,  wykończający d ru ty  i inr.e przedmioty do 
telegrafu s łużące,  zgodzili się odebrać  d rugą  połowę sw-ego wynagrodzen ia  po 
p rzes łan iu  p ierw sze j  depeszy. Rządy W ielk ie j  Brytanii  i północnej Ameryki 
ofiarują kompanii corocznie za mające s ie  p rzesy łać  depesze około 530.003 fr.

(Ludność  Paryża.)  W  roku zeszłym ludność wszystkich 20 okręgów P a 
ryża, w raz  z garnizonem (28.300 ludzi),  wynosiła <,fi96.!41 mieszkańców.

W tymże roku 1862 urodziło  się  w P aryżu  dzieci 5 2 .3 12, umarło zaś
osób 42.185, urodziło się  zatem więcej o 10.127.

-   -   >1

(ii o spod.listwo,* przem ysł i handel. ■*-
S a n o k  . 12go  grudniu.  W  II. połowie  z. ni. były na t argach

w obwodzie Sanockim następujące ceny p rzeciętne  zboża i innych
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walutą austryacką

Mec pszenicy . . . 2 92 2 57 2 87 2 50 3 2 70
?? ży ta 1 91 1 55 1 86 1 65 8, 2 *

5? ję czmien ia . 1 78 1 42 1 50 t 50 1 80 1 60

W ow sa  , . . 1 33 1 5 1 25 1 . 1 40 1 40
35 hreezk i  . . 2 50 * . . , « ,
55 kukurudzy 2 30
•i z i emniaków . . 40 42 * 40 50 . 36

C e tn a r  s iana , . . 2 1 56 ♦ 1 20 2 1 35
wełny  . . . . . ♦ . - * , *

55 nasienia koniczu 18 * * » . .
Sąg d r ze w a  twardego 6 30 5 24 * 4 60 7 4 60

n „ miękkiego 4 73 4 40 * . 2 10 5 3 30
Funt mięsa wołowego 9 10 « . 8 . 9 . 10
.Mas okowity . . . 37 . 70 . ♦ 60 60 60

B aw ełna . T eg o r o cz na  zb ió rka  bawełny  w Egipcie j e s t  n ad 
zwycza jnie  pomyślną.  Ogromne  sumy pieniężne p r z y w o ż ą  ciągle 
do Aleksandry!  dla zakup ienia tego p roduk tu .  Ostatnią pocz tą  p r z y 
wieziono tam 15 mil ionów f ranków,  tylko na r achu nek  domów han
dlowych angielskich.

Z b io ry  bawełny  w Chinach i Japonii ,  k tó r e  odbyły się w  mie
siącu wrześn iu  r.  b. t a k że  miały być bardzo  pomyślne.  Kupcy e u 
ropejscy i tam zamówil i  dly siebie znaczne zapasy,  a jeśl i  kupno 
p rzyjdz ie  do skutku,  r oz s t r zy gn ie  się kwes tya  j a k  wielkie są z a 
soby Chin i Japoni i  pod wzg lędem tego  ważnego  p roduk tu .  Jeśli  
weźmiemy na uwagę ,  że p rawie wszyscy  Chińczycy  i J apończycy  
noszą w yr oby  bawełniane ,  że t akowe  s t anowią  j edy ną  odzież ludu 
uboższego,  to ł a tw o  wniesieni ,  że p ro d uk ey a  bawełny  w tych  k r a 
j ach  j e s t  n i e zm ie rn ą :  ca ła  kwes tya  dla hadlu eu rope jskiego  j e s t  
w leni, czy p rodukeya  t a  o wiele p r ze w y ż sz a  po t r ze by  mie jscowe 
i czy ich bawełna m o ż e . ł a t w o  i w wielkiej  i lości być dos tawioną 
do por tów.

Dawelna j a po ńsk a  j e s t  w ogólności  wyżej  cen iona ;  dotychczas  
j e d na k  wywiez iono do Angli i  n i ezby t  wielkie zapasy  zakupione na 
l a rgach  w Szanga i  i H o n g - K o n g ; —  ale jeśl i  wywózka  się rozw i 
nie, p r awdopodobn ie  dokon yw aną  będzie w pro s t  z por tów ja p o ń 
skich.

O s ta tn ia  p o c z t a .
K r a k ó w ,  23.  g rudnia.  K ra k . Z lt7. p i sze :  Donosi l i śmy nie

dawno z Nadbrzezia ,  że oddział  Chmiel ińskiego był  dnia 16.  b. 111. 
w okolicy Opatowa zaa takow any  p r ze z  12 rot  rosyjskich i zupełnie  
zniesiony,  przyczem dodal iśmy,  że z obu s t ron mają być znaczne  
s t r a t y ,  a sam Chmiel iński  z ran iony  dos ta ł  się do niewol i .  K ronika



u t r zymuje ,  że w t em naszem doniesieniu nie ma s łowa  p r a w d y ;  
Chmiel iński  nie by ł  r anny  i nie wpad ł  w  niewolę,  nie by ł  nawe t  
pobi ty ,  i t ylko podziel i ł  swój  korpus  na d robne oddziały.  Kto zna 
t e rminologię polskich sp r awo zda ń  z pola b i twy ,  wie,  co ma znaczyć  
ten entnzyazm.  Wi ado mo ść  o zran ien iu  i wzięciu Chmiel ińskiego do 
niewol i  podal iśmy ty lko j a ko  pogłoskę.

Chudła  donosi ,  że po bi twie pod Ra ko w em  w Sandomir skiem 
zasz ła  d ruga  po ty czka  dn. 17.  b. m. w pobliskiej  okolicy,  podobno 
pod wsią W i e r zb ie  w S tobn ick iem,  gdz ie  miał  wa lczyć  oddział  
Chmiel ińskiego i Rebaj ly,  lecz o r ezul t acie  tej po tyczki  nie ma 
bl iż szych  szczegó łów.

A l t o n  a ,  22.  g rudn ia .  Ustawa w yb o rc za  do kons ty tucyi  z 18.  
l i s topada og łoszona zo s ta ł a  w Sz lezwiku  z sankcy ą  k ró lew ską  
z 4. b. m.

B u k a r e s z t ,  22.  g rudn ia .  Na osta tniem posiedzeniu izby 
mini s te r  wyznań  p r z e d ło ż y ł  p r o je k t  seku la ryzacy i  k l a s z t o ró w  w Moł
dawii  i W oł osz czy źn ie .

W a r s z a w a ,  22.  g rudn ia .  D zień. Pou-sz. donosi  z g u b e r -  
nii P ło ck ie j , że w zachodn iej  części  t ejże oddziałów pow s tańczy ch  
nie ma i n a w e t  się nie formują.  Miejscami włócz ą  się j e szc ze  po
j e dy ncz y  po w s tańcy ,  do c hw yt a n i a  k tó r y ch  wysyłają się kolumny 
ruchome.  W  p ie rwsze j  połowie l i s topada oddzia ły  P łock i  i L ip n ow -  
ski  a r e sz to w a ły  4 7  po d e j rz an yc h  osób.  w lej l iczbie było kilku 
ża n d ar m ó w  wiesza jących .  Dnia 19. ( 3 1 . )  l is topada oddział  P r z a -  
sz n y sk i  sc h w y t a ł  oddzia ł  z 15 ludzi  z łożony.  Z R adom ia  leriże 
dz ienn ik  donosi ,  że w mias teczkach  Bodzen tyn ie ,  Halniewie ,  B o r k o 
wicach i Górz e  Mokrej  po w s ta ń cy  zabral i  p i eczęcie s k a rb o w e  nadto 
z wyłączen iem Bo d ze n ty na  w kance la ryach  wyż  r z e c z o n y c h  wó j tó w  
gmin spalono wsze lk ie  dowody i pap iery  r ząd owe .

W  końcu  wspomina tenże dziennik o dawnie jszych po tyczkach  
s toczonych  niedaleko wsi Wi lk i  (b l i sko  Ci so w a)  dn.  11.  ( 2 3 . )  l i s to
pada.  pod  S t ro jn owe m dn. 12.  l is topada,  i nareszc ie  pod Ociosękami 
dn. 15.  ( 2 7 . )  l is topada.  __________

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 23. g rudnia .

PP.:  Chiliński S.,  do Bakowy. — Hubicki K., do Ożydowa. -- Turańsks 
M., do Snpranówki.  — Szeiisk i K , do Chodaczkowa. — Pinczakowski J. , do 
W ybranówki.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
D niu 2 3 . grudnia  1 8 6 3 .

Pora

B arom etr
w  mierze 

parys. spro
wadzony do 

0° Re&um.

Stopień
ciepła

według
Reaum.

Stan po
wie trza  
wilgo
tnego

K ierunek  i siła 

wia tru
Stan

atmosfery

7. god. zrana
nr

320.75 -l- 0.8 78 6 zachodni moc. pochmurno
2 . god. po poł. 323.17 — 0.2 7 7.8 mier. śnieg
lO.god.wiecz. 324.59 _  0.8 74.0 ,, sł. pochmurno

W ysokość śniegu 3'

K u r s  l w o w s k i .

T  K A  1  IŁ .
W  Sobotę  t e a t r  n i emieck i :  „ O r p h e u s  in d e r  U n t e r w e l t “, 

ope ra  komiczna z  t a ńca mi  w 2  aktach  a 4 obrazach.

^Przyjechali do Lwowa.
Dnia 23. g rudnia .

Hotel G e o r g e : PP. Ł ączyńsk i  H., z S  rocka.
Hotel europejsk i :  Dylewski M., z Rolowa.
Hotel ang ie lsk i :  Agopsowicz C., z Groehowca
Hotel L anga  : Br.  Bourguignon S. c. k. podpułkow.,  z Berna.

Dnia 23. grudnia.

Dukał holenderski 
Dukat cesarski 
Półitnpe.rjał zł.  rosyjski 
Bubel s reb rny  rosyjski 
T a la r  pruski
Polski kuran t  i pięciozlotóu ka 
Galieyj.  listy zas taw ne w. a. /.a 100 zl. ] 

„ ,. ni. k. za 100 z l . I
Galicyjskie obligacj e ii.demni/.a< j jn e  > 
5 %  Pożyczka narodowa l
Akeyegal.  kol. żelaz. Karola Ludwika '

gotówką towarem
zł. 1 c. zt. |

wal. austr. 5 56 5 61
V n 5 59 i» 65
- n 9 56 9 71
17 11 1 83 1 86
11 - 1 77 l 79
r. »* —

72 3 » 7 3 10
bez 76 03 75 78

Kuponów 71 30 72 13
79 85 80 50

197 33 199 —

Telegrafowany kurs wiedeński.
Dnia 23. g rudnia .

5%  M e t a l i k i ........................ , . .
5%  pożyczka narodowa . . . .
Losy z 1860 r o k u ........................
Akcye banku wiedeńskiego . .

„ „ kredytowego . .
Londyn, 10 funtów szterlingów 
Dukat pojedyńczy . . . .
S r e b r o ................................................

z lr . [ kr

73 10
80 30
92 70

786 —
10

117 80
5 (7 4

117 75

i h i s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j .
Dnia 21. g rudnia .

t .  I l l u g  p u b l i e z n y .  (Za 100 zł.)
A. P a ń s t w a .  pien. towar. 

W  aus t r .  wat. po 5%  . . 68.30 68.50
„ ,, bez kuponów

zwrotny  po 5%  . . .  0 6 .— 96.25
Z pożyczki ńa rod .  z proc.

od stycznia do lipca po 5 % 8 0 .— 60 20
od kwiet.  do pażd. po 5%  79.75 79.86

Z r .  1851 se r .  B. po 6%  — .—
Metaliki po 6 % ...................  72.80 72.10
Metaliki z proc.  od maja do

lis topada po 5%  . 72.90 73.10
po 4Va % . . . .  64.25 64.50
„ 4 % ...................  57 .— 57.50
„ 3 % ...................  43.— 43.50
„ 2 % %  . . . .  36.25 38 —
„ 1 % ..................... 14.60 14.60

P rzez ,  do wyl. z r. 1839
całe  losy ........................  141.50 142.—

P rz e z ,  do wyl. z r. 1839 
piąta część  losów . . . 138.— 139 — 

P rz e z ,  do wyl. z r .  1854 92.75 93.—
Przez ,  do wyl.  z r .  1860

po 500zł. ' ........................  92.40 92.50
Przez ,  do wyl. z r. 1860

po 100 z l ............................. 93.50 93 75
Bonty Como po 42 lir.  ausl .  18.25 16.50

po 5%  6 9 —  7 0 —
„ 4 ’/ a % 6 4 —  64.50
„ 4%  C6.50 67—
„ 3V2% 50.— 50.50
* 3%  —
- 9 'A %58.50

dtto.
dtto.
dtto.
dtto.
dtto.

W ylos.  obi. dawn. 
długu państ. .

I rzez .  do los. obi. | 
daw, długu państ. < 
z proc. w kraju  j

dtto. z procent, 
za g ran icą  .

5 k i
l i

C c-l

n 2>A % 52— 
2 %  47—  

-  —  
„ 5 %  71.50
» 4 ‘/ 2% 67.25 

_ „ 4%  60—
B. K r a j ó w  k o r o n n y c h .  
N iższej  Austry i  . 87.50 
W yż. Aust.  i Suleb. 85 .—
C z e c h ........................ 9 0 _____
Morawii . . . . 91.—
S z l ą s k a ................... 88.50
S ty r j  i ........................ 67.26
T y r o l u ................... 91 —
Kar.,  Krainy i W jb .  87 — 
W ę g i e r ................... 74 75

59.60 
5 3 —  
48—  
4 2 —  
72—  
67.75
60.60

88—  
85.25 
91 —

8 9 —
87.50

69—
75.60,

— u *  
. C-C _  is _

pien.
Banału Tem. . . 72 7" 
K ro a c j i  i S ławonii  74.60
G a l i e y i ..................... 71.40
Siedmiogrodu . 71.25

C  e. k 'B u k o w in a  . . 70.50
Z klauzulą  wylos. w r .  1867 72.75

D ług Tyrolu 

Dług Sa lchorgać  

Dług Krainy

72. 
72.50 
71 -  
73 —

po 5% — .— —
91 4 % 58.50 59—
n 3V2% ------- — —
n 3% 58-50 59—
T) 2 % % — — —  —
r> 2 % 29— 80 —
V) k % % — — -  —

* .  S la n  o b l ig .  d o m e sty k a ln .
Po 3%  za 100 zł. . . . 27.— —
» 2 % %  „ 100 * •
„ 2’/*% „ 100 „ .
„ 2% „ 100 „ .
- 1%% „ 100 „ .

27.—
22.50
20.25
18—

, 15.50
3 .  A k c y e .

(Za sztukę.)
Banku narodowego . . . 786—  787—  
Inst.  k red .  dla handlu po

200 zł.  w . a ....................... 183.80 183 90
N iż .-au s tr .  fow. eskomt.

po 500 z ł ..............................  652.— 654 —
Półn .k o l .p o  10(30 z ł.  m. k. 1730.— 1732 —  
T ow . ke le i  żel. państw a  po 

200 zł. m. k.  czyli 500 Ir. 185 75 186 25 
Kol. C e s .E lżb ie ty p e2 0 0 z ł .

mon. k o n w ............................ 138.— 138.5!)
Połud. - póln. - niem. kolei 

kom. po 200 zł.  m. k. . 127.60 127 76 
Kolei Cisy po 200zł. m .k .  

po 140 zł. ( 7 0 % )  wpła ty  147—  — —
Fołud. kolei państ. ,  lomb. 

wen. i cen tra l . -w łosk ie j  
kolei żel. po 200 zł. w. a. 
czyli 500 fr .  z wpłata  
180 zł. (9 0 % )  . . . .  ‘. 2 5 1 —  252 —  

Kol. Kar .  Lud .  po 200zl.
mon. k o n w ............................. 198 — 198 50

Kol. P re szb .  T yrn .  I. emis.
po 200 zl. ni. k ................. -  .— 4o .—

dtto II. emis. po2CQzł.u,.k. 80 .— 85 .—
Kolej B u s teh rad zk a  po

500 zł. m. k ........................  0 8 5 —  6 9 5 —
Kolej Aussig. - Ciepl. po

200 zł m. k ........................ £22.— 226—
Kol. Bern .  Boss. z p ie rw 

szeństwem po 200 zł. 
mon. konw ..........................  195.— 200__

towar.

135 —  

429—

t o n a r i  pien.
73 55-K ob G rac . -K o l i .  i T ow .
74 7f-| górn.  po 200 zl. w. a. . 130—

Austr.  towarz. żegl.  par.
po 500 zl. in. k. . . .  428—

Lloyda w T iy eśc ie  po
500 zł. m. k ...................... 2 3 ] .— 232.—

Mostu Jańc. w Peszc ie  po
500 zł.  m. k ......................  392—  394—

Tow. młyua par. w W ied.
po óOOzł.w. a .................. 4 i 5 . — 420—

Pow sz.  austr .  Tow. gaz. 
po 200 zł. w. a. . . . 255.— 260.— 

Uprzywil. czeska  kulej z a 
chodnia po 200 zł. w. a. 154.50 155.—

te. L i s l y  z a s t i i u n e ,

(za 100 z ł . )
B in k u  (6 1 e t .z r .  1857po5%  — -  
na ró d . ( ^ , . „ 1 8 5 7  po 5%  102.5

, 1 p rzeznaczone  no w m. k. I ! _vlos. po 5%  . .

50 103—  

90.25 90.50
P.anku t na 12 m. 5%  .
naród. < p rzezn .  do loso- 
w w .  a. (w a n ia  po 5% . . 
Gal. Tow. kred. w w. a. 
po 4 % .................................

L-6.90

t  z . t  v>
&. O b l ig a c j e  z  p r a u e m  

p ie rw  szrń sls i a .
> % za

86—

73.25

Kolej E lżbiety  po
i()0' zł.  m. l i .....................
delto delto w sreb . upr. 
za 100  zl.  w . a. . . .

Emis.  z r .  1862 za 100 zl.
wal .  a u s t .............................

Tow. aus tr .  kol. państwa
po 560 I r ...............................

Kol. Lomb. wen. po 500 IV.
Kol. póln. po 100 zł. m. k.
Kol. póln. po 100 zł. w. a. 87—  
Kol. Glogn. po 100 zł. m. li. 79.50 
Tow. żeg. par.  na  Bun.

za  100  zł. m. k ..................
L loyda za  100 zł. . . .
1’przy w. czeska  kol. zach. 

po 300 zł.  w\ a. (w s r e 
b rze )  za 100  z ł ..................

Polud. póln. kolej kom. po
5 %  za 100 z ł .....................

Kolej gal.  Karola Ludwika 
po 2 00  zl. w. a. (w sreb rze )  
po 6 % za 100 zł. , . .

97.50 98 —  

91.75 92 25

86.50 37—

118—  118.50 
119.60 120—  

91.25 91.50 
87.60
80—

95—  95.50
88.50 89.50

pien. towar 
O. I j O s y .  (za sz tukę . )

Inst.  k red .  dla handlu po
100 zł, w. a ........................ 1 4 0 8 0  j ; i .

Tow. żeg. par. na Don. po
100 zl. in. k ...........................9 t.50 91 50

Poż. T r y e .p o  100 zl.  m. k .  112 .— 114 .-
„ „ po 50 zt. m. k. — .— 50.50

Pożycz, miasta Budy po
40 zł.  w. a ............................... 30.50

Esterhazego  po 40 zł.  m. lt. 9 3 ______
Salina „ 40 „ „ 35 .75
Palfiego .. 40 „ „ 3 3 .7 5
Clarego ,, 40 „ „ 32.25
St. Genois „ 40 „ „ 33.50
W ind isehgra tza  20 zł. „ 19.50
W aldsteina  20  „ 2 0 . __
Keglevicba 10 „ 15.25

31 —  
94 —
36.25
34.25 
32.75 
34—  
20— 
£0.50 
15.50

W e k s le .
(Na 3 miesiące.)

Amsterdam za 100 zł. bot. 99 40 100—  
Augsburg  za 100 zł. w. p. 11 100.00 100 50
Berlin za 100 fa l.....................  . __ _ _
W ro c ław  za 100 lal. . .  —
Frankfu rt  za 100zł.  w. p . -n .100.50 100.50
Genua za  100 lir.  pieni. .  . ____
Ham burg za  100 M. B. . . 88.75 89 ._
Lipsk  za tOO la!......................  . ____
L iw urna  za 100 lir.  tosk. — —
Londyn za 10 ft. szt. . . 117.90 118 20
Lugdun za 100 tr. . . .  — .  ____
Mcdyolan za 100 lir.  wł. — .   .__
Marsylia / a  100 fr. . . .
P a ry ż  za  100 IV. . . .
P rag a  za 100 zł. w. a.
T ry es t  za 100 zł. w. a  .__
W enecj  a za  lOOzł. w. a .  .__

(31 dni po ukazaniu.)

B u k a resz t  za 100 piast.  woł.  — —  
Konstantynopol za 100 piast.  tur.

K u rs  z ło t a .

46 60 46 GO

Odpowiedz ia lny  R e d a k t o r  l l u d y ń s k i .

Dukaty ces. men. . . . 5.66 5 06
dtto. pełnej wagi . . 5.66 5 68

94.75 95.50 K o r o n a ................... . . 16.40 16.45
201'rankówka . . . . . 9 46 9.48

77.50 78.— Rosyjski imperyał  . . . 9 75 9.80
T a la r  zw iązkowy . . . 1.77 1.78
S reb ro  ................... . . 118—  118.50

99. — 99.50 K urs korony w c. k. kasach 13zl.

Z  z;, k galic. d rukarn i rządow ej


